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Ukraina „Juhń-zapadnyj kraj“ 
Rosji sowieckiej.

Korespondencja własna.)

Pogranicze nad Zbruczem, we wrześniu.
chr ze znaikcych ducha rosyjskiej władzy, 
Won ^  priedstawiała w najbardziej czer
wi XV20rze’ ™e liczył na tio, by Rosja so- 
„J jw 3, i rzekoma niepodległa Ukraina sowiecka, 
^ ^ s a w a z y  traktat ryski z  Polską, dotrzymała 
k ehiie jego postanowień, a zwłaszcza tych, 

we odnosiły się do aabezipieczeińa swobody roż
na * narodowego żywiołu polskiego
i . '-'krainie. Nie łudziliśmy się co do tego. To 

BMb na co się zdobywa władza rosyjskich so-
w  swym niszczycielskim systemie' w obec'tfetów

Polaków, przewyższa nawet na;gorsze nasze 
^ ^ę^idywania. Dzisiaj życie Polaka na Ukrainie, 
, ‘ e !rie zaprzedał się w  służbie komunistycznej, 
" 1 :,7 ein szczwanego przez złe psy zwierzyny, 

w . a*em sposobność wskazyw ać już poprze- 
kilkakrotnie na rozmaite objaw y strasznego 

sti / zen'a naszych rodaków' za kordonem. W szy 
j e  moce sowietów rosyjskich jakby się sprzęgły 
* ''abaty wszystkiego, co polskie. Urzędy so- 

^  kościół prawosławny, zaprzedani sowifę- 
komuniści polscy i emigranci galicyjscy 

to pracuje nad tern, aby z polskości na 
P śladu nie zostało. Nie mogąc wszystkich

. °T °W Poproś tu wymordowmć zorganizowały 
,2e sowieckie akcje, skierowaną na zmusze- 

■ zywdofu polskiego do przesiedleni się w  głąb 
s- ■” , ^  tym celu Polaków  na Ukrainie obciąża 
oh- S5eciahiVTni podatkami. P-opi prawosławni 

_rzyrr,ib rozporządzanie, aby wszystkich katol.i- 
T  'nakłaniać do przejścia'na prawosławne przez 
olnienie ich od wszystkich opłat, związanych 
jsługatrt kościoła prawosławnego na rzecz 

ska“!^ 'kV 2 szeres^w  katolików-Polaków. „Pol------
do W - n',niar â Prze!1iósłszy centrum swrcj pracy 

Winnicy, pracuje gorWwie na <ą>olkursach“ nad 
Bieniem i duchowem wynarodowieniem dzie- 

iak^0'^  przcistaw iając im odrodzoną Polskę 
p, ,° kra; wszelkich okropnośai. Emigranci gali-
Qa " c y - tkyiacy po wszystkich sowieckich urzę- 
r Sdśzeptuią raz poraź jakieś antypolskie 

^Porządzenie, a wśród nazwisk współczesny cli 
° 'v  polskńcb na Ukramie spotyka się często 

D r o ^ ^ 0 ” Qal'cjanina“ , urzędującego, czy  to w 
ocesie przeciw księżom, czy  to w  rozmaitych 

^■ńn^dhełach", pokrywających swą niby to nłb- 
»i.ntlą  nazwą dawną ,, cz er c z w y cz a jkę ‘ ‘ . 

pr_ los, iak (żywioł polski na Ukrainie,
■ ^ ezyw a również niepodległościowy ruch ukra- 

Al-_ Wskazyi.va'eim już dawniej na to, jak na 
raiT1ę so-wiiecka, nibyto niepodległą, sfederowa-lik

f ?  z Rosją repuibbkie, w ciska się ca ły  aparat nros- 
^zczyzpy . Dziś ten aparat, k ierow any spra- 

ręką b. carskich urzędników, przyjętych  do 
styt s°wiieckiei, .wdziera się nawet do tych in- 
ch odC3-' ktńre acz-Kowick sow ieckie, m ogły  u- 
haj, Zlć za ukraińskie. W  tern miejscu przypom i- 
* Iw S°^>'ie’ Jak szereg m iesięcy temu, któryś 
ski n w rogich  P a b ee  dzienników ukraiń-
' u !’.. z ‘-‘radszczal obszerne felietony, przedsta-

‘ lość szkól uk rai liski ch na Ukrainie so-

t e r a s  is c l i .  la ł ip o ls li!  n  Lidse Eor.
Interpelacja Ukraińców za pośrednictwem delegata Kanad . Prot. Askcnaze 
zażąt aj wezwania go pr?ed komisję pięciu. Froje t autonomji ma zapew
nione szańce przejścia. Ważna zdobycz Polski w kwestji mniejszości na-!

rodowych.
DELEGAT KANADY WZNOWIŁ SPRAWĘ 

MAŁOPOLSKI WSCHODNIEJ.
Genewa. (PAT). Na poniedziałków em pasie- 

dzeatiu ZgromarjizetBa Ligi Narodów, Fieiiiing, 
delegat Kanady, zaproponował, aby Z g  omadze- 
nie wanawiaijąc swą zeszłoroczną uchwałę, 
zwróciło (za pośrodnictyycm Rady Ligi Narodów 
uwagę wielkich mocadstw na sposobność najry
chlejszego ustalenia Galioji Wscnodniej. Wniosek 
przekazano komisji pięciu, skąd sprawa w róci 
przed. Zg: omadzenie. Askenaze zażądał wezwa
nia go przed ko-tnisję picci?’ ,

WYSŁANNICY PETRUSZEWYCZA W  GENE
WIE.

Genewa. (AW .). Ruska .delegacja ze wsch. 
Galicji przybyła do Genewy i doręczyła Radzie 
Ligi Narodów memoriał, protestujący przeciw roz
pisaniu w yborów  do Sefmu polskiego w  Galicji 
wschodniej. Delegacja ta prosiła również Radę 
Ligi o ochronę praw przyznanych międzynarodo
wymi traktatami ludności galicyjskiej.

Sprawa wschodniej Msłopo std
na ci o' re i dr©d /e.

Warszawa. (Teł. w ł ) Jak zai^ewniają w  do
brze poinformowanych kołach politycznych, 
w brew  doniesieniom w rogich nam pism, sprawa 
wschodniej Małopolski na terenie m ę d z y n a rcd i 
wym stoi dobrze. Francja w  zupełności podzieia 
rtasze stanowisko i gotoiwa z faktu tego wyciągnąć 
wszystkie konsekwencje również ze strony Anglii 
nie należy się spodziewać trudności.

MODYFIKACJA PROJEKTU PROF. A1TJR- 
RAY‘A.

Wiedeń. (PAT). „N. Fr. Presse“  donosi, że 
w  komisji szóstej na skutek prorestu ze strony 
czesko-słowaekiej, polskiej i francuskiej, nie przy
jęto trzeciego wniosku - prof. Murray‘a w  sprawie 
wysłania komisarza Ligi Narodów do państw o 
znacznych mimejtszościach narodowych celem 
kontrolowania przeprowadzenia traktatu o ochro
nie m niejszości Zamiast tego postanowienia dołą
czono do raportu punkt nadający Lidze Narodów

prawo wysłania w wypadkach szczególnej wagi 
takich komisarzy. Następnie przyjęto propozycję,■- 
polecającą sekretariatowi generalnemu Ligi zbie
ranie materiałów o tem, w  jaki sposób mniejszo
ści narodowe wypełniają swe Obowiązki w obec 
państw, do których należą.

♦
POLSKA P01>W\ ZSZYŁA SWÓJ UDZIAŁ 

w l id z e  n a r o d ó w .
Genewa. (PAT). Na sobotniem posiedzeniu 

komisji prawno-konstytucyjnej podczas dyskusji’ 
nad rozdziałem kosztów  Ligi Narodów, zażądał 
Askenaze poza porządkiem dziennym głosu dla1 
min. Plucińskiego w  celu złożenia deklaracji i- 
mieniem rządu polskiego. Deklaracja w ygłoszo
na przez p. Plucińskiego-, przypomina, że podczas 
ubiegłego zgromadzenia Liga uchwaPIa obniżyć' 
uicUział Polski w  kosztach Ligi ze sumy płaconej 
poprzednio 35 punktów według skali, pa 15 punk
tów. Polska z wdzięcznością przyjęła ulgę, u- 
wzgiędniającą wyjątkow o Jfętżkie położenie Pol
ski. Delegacja polska konstatuje z zadowoleniem, 
że oditąd sytuacja ekonomiczna Polski uległa zna
cznej poprawie. Równowaga ekonomiczna nie 
jest jeszcze zupełna i nie odpowiada jeszcze cał
kowicie istotne; potędze produkcyjnej kraju. Sy
tuacja finansowa przedstawia trudności, zwła
szcza kwestia waluty stanowi poważną troskę 
rządu. Pomimo tego rząd polski uwzględniając 
postępy uczjmione w roku ubiegłym i jako jeden 
z -czlonków-założycieli Ligi, poczuwając się do 
obowiązku uczestniczenia w  miarę możności w  
wydatkach, przeznaczonych na jej wzniosłe celec 
proponuje z własnej inicjatwy powiększyć udział 
Polski o 10 punktów, czyli do 25. Deklarację p.‘ 
Plucińskiego przycięła pełna komisja owacyjnym i 
oklaskami. Jedynie tylko delegat litewski Joninas 
wystąpił z iropozycją, atakując Polsikę z pow o
du Wilna i żądając, w obec tego, że Litwa płaci 5 c 
punktów, podniesienia udiziału Polski conajmuiej: 
do 50 punktów-. P. Pluciński protestował p rzeciw  
wystąpieniu litewskiemu, prosząc prezesa o o-: 
chroiuę przeciw^, atakom. Gdy Joninas chciał za
brać głos po raz drugi, prezes komisji Scijaloja, 
przerwał mu-

Niema układu wojsk, między M enteofą a Polską,
Praga. (AW ). Czechosłowackie biuro p ra so -.cji militarnej między rządami Małej Entety £ 

we dementuje urzędowo wiadomość, podaną Polską. %
przez prasę berlińską o zawarciu tajnej konwen- [

Nowa podwyżka opłat pocartowych.
W arszawa. (Tel. wł.). Jak się dowiadujemy, z dniem 1. listopada ma nastąpić nowa podw yżka , 

opłar pocztowych o 100 procent.
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wieckiej. Wątpię, czy  dziś mógłby autor wspom- 
niąuycli felietonów podtrzymać prawdziwość 
swych zestawień z dziedziny ukraińskiego szkol
nictwa na Ukrainie sowieckiej. Obecnie 
instytucje ukraińskie, począwszy od szkólJw do- 
y p rch do uniwersytetów w Kamieńcu i Kijuwie 
Włącznie, tikraińskiemi są chyba z szyldu tylko, 
tolerowanego na razie jeszcze. Do wszystkich 
szkól Wiprowadzono Powiem juź obowiązkowo, 
obok ukraińskich, wykłady rosyjskie, które nie
wątpliwie wkrótce wyprą całkowiecie ' wykład 
ukraiński A stanie się tak rkewątpliwie w obec 
stosowamych represji przeciw licznym jednostkom 
z ukraińskiego świata nauczycielskiego. W  tępie
niu nauczycielstwa ukraińskiego odegrał ostatnio 
hamernią role niejaki Sidor jak — Galicjanin, do 
niedaw na rektor uniwersytetu ukraińskiego w  
Kamieńcu. Prziez długi czas osobnik ten odgrywał 
w  szeregach swoich kolegów rolę iriepodUgłościo- 
wca, okazaJo się jednak, że byl to sowiecki pro
wokator, którego robota zdradziecka w obec wła
snych rodaków doprowadziła do aresztowań 
wśród profesorów uniwersytetu w Kamieńcu i 
wydalenie ich z zajmowanych posterunków w 
g!qjb R osji. Oto niektóre z nazwisk wysiedlonych 
z Kamieńca profesorów-Ukraińców: Chwadoriw 
i Perchomenko, prof. matematyki; Ałcnicz, pro-f. 
astronomii; Prtonsfeij; prof. cheni-jw nadto profe
sorowie: Knema-renko, Koszykiw, Gomor jak, He- 
rymowicz, O rłów , Lyseniko, Bezborodko i szereg 
innych.

Na skutek prześladowań uciekło z kirowskie- 
go uniwersytetu i z Odessy 22 profesorów Ukra
ińców za granice. O gołocone przez nich z ko
nieczności posterunki obejma czarnosecińcy. 
W  jakim zaś duchu poprowadzą ukraińskie szkol
nictwo to świadczy o tem obsada poszczególnych 
naczelnych posterunków w  szkolnictwie na Ukrai
nie. Oto komisarzem oświaty na Ukrainie jest 
niejaki Rusanów, Moskal z Kurska, uzywaiący r.a 
Ukrainie przybranego nazwiska: - Hryńko. Do 
swej (tyspozycii mą Rusanów-Hryńko innych to
warzyszy ? Rosji lub zmoskwiczonych Ukraińców. 
Teato Pusanów-Hryńko właśnie sprawi! takie 
sanst usze nie y  szeregach nauczycielstwa ukrahi- 
óińega nąsyłajac tam prowokatorów i wyznacza
jąc specjalna komisję „trojkę" do kamienieckiego 
uniiwersytetu.

Suwerenność Ukrainy sowieckiej, która zre
sztą od początku hyta zaledwie cieniem tego, co 
pod tem określeniem się rozumie, dziś właściwie 
nie istnieje. Zniszczyły ją jaskrawe nisyfikacyjne 
zarządzenia, których „Rada Ukraińskich Ludo
w ych Komisarzy “  w  Charkowie często sama jert 
iniciaturką lub powolnym wykonawcą. Fo-mąlne 
•zlanie sie Ukrainy z Rosją dojrzewa. Oto jeden

z urzędnikflpz sowieckich prof. Aleksandrowy
przedstawił „rządowi*1 w Chancowie now y po
dział administracyjny Ukrainy, który nazwano w  
projekcie „Juh-o-zapadnym krajem**. Wedle tego 
projektu „Jutoo-zaipadny-j kraj" rozpadnie się na 
następujące okręgi: 1. ..Centralny] Ju/.nyj Okrug“ , 
obejmujący Charków, Poltawę i Kijowy, p i  Jyho- 
'biereżJiyj Ok-rąg, obejiiiujący Jekaterynoslaw, 
Chersoń, Odessę. 3. Podole-centnum Wiimica. 
Projekt ten przyjęty w _Charkowie oczekuje swej 
aprobaty w M oskw ij, skąd zresztą płynęła -inspi
racja dla tego projektu.

Ukraina stoi w obec supremacji moskiew- 
•szozyzsiy z która czekdf m ę t^ leg łoóóow e  ele
menty ukraińskie nowa ciężka walka.

\ .  N.

Przegląd światowy,
PROGRAM  ANGIELSKIEJ PO IITYKI 

NA BL. WSCHODZIE.
O głoszony został oficjalny komunikat angiel

ski, -omawiający politykę rządu angielskiego >w 
związku z sytuacją iw ytw orzoną  przez zbliżanie 
się wojsk kerna ̂ stycznych do Konstantynopola i 
cręśnrn. Rząd angielski uważa istotną i trwałą

wolność ciesm-n za żywotną konieczność, 
której gotów jest rozwpiąć odpow jednią , 
Kwcstja Konstantynopola stoi do pewnego sWP®* 
na uboczu.

W obec sfeinu napięcia um ysłów w  Turcii 
odniesionych zwycięstwach, oraz wobec 
rowanych żądań kemaUs-tów, byłoby Wi®L\! 
błędem zawierzyć całą sprawę w yłączn ie.8*', 
dyplomatycznej. W  w łaściwych punktach &na?y !  
ja się siły zDrojne, zupełnie w y s ta rc z a j^  9  
zabęEpśeczeHia cieśnin, i uefmMwmŚŁ ? 
wszelkim atakom tureckim. Nasstępnie omawf? 
mimika-t w pływ  zbliżania się wo-fek turffljp^ j . 5  
cieśnin na sytuację rra BąłłppSiąch. — W  k®” „ 
zwra-ca się komunikat do Jugosławii i 
z 'zapytaniem, co sądzą o kwestii turedkiei f  
Balkanie- (PAT),

RUSIN! CZESCY PROTESTUJĄ.

Komitet egzekucyjny pa-rtń ruskiej ną W«‘
grzech wysłał d’<> Ługi Narodów memoriał ^  
sprawie utewytrołinienia przez Oziechosło^?^ 
zobowiązań przyjętych pirzez nią i poKłkre5k^N 
w tym roku jeszcze przez komisję mrupisz0^  
narodowych (Hynians, maridz Imperial i, W^W*' 
fshii).

Ugruntowania przyjaźni polsko-rumuriskiej.
Powrót Naczelnika Pań twa do W a

o d w L d  i P o l s k ę  z

ODJAZD Z SINAJA.
Sinaja. (PAT.) O godz. 19.30 Naczelnik Pań

stwa wraz z orszakiem opuścił Si-nają,. udając się 
z powrotem  do W arszawy. Król odprowadził 
Naczelnika do stopni w a pn u . Przy pożegnaniu 
-król Ferdynand i Naczelnik Państwa zamienili 
długi i serdeczny uścisk dłoni.

REWIZYTA KRÓI A FERDYNANDA.
Bukąręszą (PAT.). -17. września. W edług in-, 

formacji z kół dyplomatycznych krpl Ferdynand 
ma udać się do Warszawy e- rewizytą w fmokińę1 
marca 1923 r. Podczas obecnej wizyty Naczelnika 
Państwa w Sinaja, uregulowane zostały wszystkie 
kwestje dotyczące współpracy politycznej Pmski i 
Rumunii

KONFERENCJA NACZELNIKA PAŃSTWA 
Z POSŁEM POLSKIM W  KONSTANTYNO

POLU.
Warszawa. (Tel. ty?.). (G.) W  związku z

szawy. — K ól rumuńsk Ferdyn3 
początkiem 1923 r.
wczorajszym przyjazdem Naczelnika Państw* 1 
Sinaja dowiadujemy się, że w  prze-jeżdzie w ¥&* 
sti Naczelnik Państwa odbył dłuższą kaaMrefl*" 
z posłem polskim w  Konstantynopolu p. 
newskim, zawezwanym iam umyślnie. KordYNA 
cja była w zw iązki z  ostatnimi wypadkami 
bliskim wschodzi0. Po Konierencji poseł B araiW 5 
ski wyjechał natychmiast z  powrotem do C&a' 
grodu.

TELEGRAM KROI A RUMUŃSKIEGO. .*? ]
W arszawa. (PAT.). W  odpowiedzi na - 

gram Naczelnika Państwa, wysłany w . ch>$- 
przekroczenia granicy -oulatao-mraińsktei w. 
wrotnej oodróży olrzysmal NaczeJrrik Państwa 
króla rumuńskiego następującą depeszę.

Jego Ekscelencja majrszałejt Piłsudski w 
sza-wie.

Z uczudem szczęścia dowiaduję się, że " 
dobrem rzdrowiu stanął Pan znowu na ziemi ok*‘ 
stei i śoiesze 'wyrazić Panu w imieniu \ulasneih }
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Oslatnia m\iiaśnia pana.
Silt «;f.et(ąkjfąo przełąiyła lóJfcia euacu*ie» szuwo,

(Giąp da-lŝ y).
— MJaa —  mruknął jaśnie nan. A więc 

wszystko dobrze. Zresztą... zresztą powiadają, że 
się- kąpie-ie razem?

— Kto to powiedział? Ciocia Ludwika natu
ralnie? Słyszał to kto? Czy i to już niedobrze? 
To robiliśmy przecie zawszę. Tak... i wyobraź 
sobie, pizecież ta głupia ciotka myśli, że jestem 
w mm zakochana! Słuchaj, wujku, kapałbyś się 
ty z człowiekiem, w którym byłbyś zakoclrąny?... 
tak prawdziwie zakochany... rozumiesz, co?,

— Licho to w ie! — mruknął baron.
— Nie, tego byś nie chciał z pewnością-. 

Piotr na przykład...
Umilkła, tonąc w głębokiej zadumie. Chrapa- 

'nfe barona nabrało regularności i sipokoju. Blan- 
dzia, zaś budząc się z zamyślenia, powiedziała:

—  Nie, żebym mogła twierdzić, że jestem 
w nim zakochana —  a do chwiłi znowu rzuciła 
z riechięicią: — właściwie mnie podoba się każdy

#now y chłopiec, którego zobaczę. Ale tak zupeł
nie zakochana nie będę nigdy... nie, nigdy — skon
statowała smutno i gniewnie. Zirytowana z^carła 
szarpać jaśnie pana, a/ż mu brzuch począł tańczyć.

— Coo! co, do diabła, wyrabiasz zwarjowa- 
4n# dżiepO?.

— No, bo nic nie mówisz, tylko chrapiesz 
a chrapiesz...

— Niech mnie licho porwie, jeżeli ja chra
pię — ziewnął iaśnie pan. — No, no, nileiiśmy po
no mieć poważną rozmówkę, co?  O małżeństwie, 
tak. W łaściwie diablo- idjo-tyczna rzecz mówić 
o ezemś podobnem. Pytanie zostało postawione 
za wcześnie. To grunt. Ale jesteśmy śmiertelni, 
a chciałem uprzedzić pewne spekulacje... No, 
jeszcze pożyjem y oarę latek, a panience zostawi
my czas do namysłu. W yślem y Kubę: na uniwer
sytet, potem zobaczym y, co  z tej pokraki będzie. 
A tymczasem będziemy sobie siedzieli na Rogers- 
hofie, będziemy kształcili nasze talent* i będzie
my się rozglądali. Zgadzamy się? — zapytał, w y
ciągając do niej rękę.

— Dobrze... choć zabawy nie będzie bez Ku
by, ale mniejsza o mnie.

I aby tej ugodzie nadać pozór kupieckimi od
mowy, dodała: — A w ięc zgoda, wuju, na to 
daiemy sobie łapę — umowa stoil

I dah sobie łapę.
— Słuchaj, teraz możesz sprowadzić W ik- 

berga.
Skinęła głową, a!e się nie ruszyła z mieysca,
— Ach, ach - -  powzdychiwał jaśnie pan — 

chcesz jeszcze czego?
— Nie... to jest... chciałabym tylko wiedzieć... 

czy gniewasz się na Piotra?
Baron w ykrzyw ił się paskudnie, ale zanim 

odpowiedział, odezwała się Blandzia: —  Cyt! 
ktoś ruka!

— To pewnie Wikberg, idź i otw órz! 
slodiła się. — Boję się. — Wspięła

się na łóżko, jak tylko mogła najwyżej,
— Drogi, kochany wujaszku, boję się czegoś,

— Go takiego? czego?
— Bo oorryśl, gdyby to byl Kuba!
— Proszę1 — zawołał iaśnie pan.
Rzeczywiście to był Kuba.

ROZDZIAŁ PIĘTNASTY.
Kuba ! Blanuzia.

Przyszed* on wprost z chaty myśliwski^ 
Odbył szybki, długi maraz, w ięc wyglądał 
zgrzany.

— D obry wieczór — rzekł, wchodząc, 
czem zdjął z ramienia strzeubę i postawił ją 
drzwiami.

— D obry wieozór, dobry w ieczór — aÓP6' 
wiedział ba ran, Blawlzia zaś nie wydaja głosu-

— C zy  jest tu Blandzia?
— Chyba widzisz. A ty  gdzie tkwiłeś?
—  W  cbacie —  odparł kródeo. Blaudzi w . 

dał się bardzo rozgorączkowany. Skurczyła s 
jeszcze bardziej, chow ając nogi pod sielbie.. . .

Tak, był rzeczywiście trochę zgrzany- 
całą drogę eziuł się taki zadowolony P o s ta w ^  
upartą Bfcundzię przykrócić meco. Mój Boże, 
ba dpść tych kaon rsów . Jak będzie ją miał s*!jj 
dla siebie, witedy... Potem  gwizdał, nucał, 
raz na cześć Blandzi, drugi raz na swoją w i*^  
Lecz pierwszym człowiekiem, spotkanymi na- 
gershofie była Lena, lcóra mu opowiedziaU> * 
Piotr jest po słowie z Biandtz-ią.

(Q, d, n i
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królowej. naszą szczerą wdzięczność za wzrusza- ! lei dla Towarzystwa opieki nad dziećmi pceosta-
_ jf sI°Vv'a> skierowane do nas przy końcu Jego 

ytti w Rumunii. Z radością podejmowaliśmy 
na pośród nas i mogę Pana zapawmić. że wspo- 

- .olen.:c ^iT ikiej osoby zarówno jak i uczucie 
. -zoiietouej przyjaźni obu naszyci: narodów są- 
•• Jodujących > sprzymierzonych pozostanie na za- 

SZ€ żywemi w  naszych sercach,

ODZNACZENIA, 
ja , ^naja. (PAT.) Przez czas pobytu Naczelnika 

flslwa w Sinaja rozdane zostały następujące 
* 7 v e ° ĉ z:naczer'ia : Naczolnik Państwa otrzy„ 
Vo -jt Miohała W alecznego trzech klas ora- 
r\j . Wstęgę orderu Karola I.. ministrowie Na- 
u owic;; i Skrzyński Wielką W stęgę Gwiazdy 
umuńskiej Przeździecki i gen. Duszyński W ste- 
? .Korony Rumuńskiej. Targowski odznakę ofi- 
era Gwiazdy Rumuńskiej.

e str<my rumuńskiej odznaczenia otrzymali: 
■roi Ferdynand krzyż Yirtuti Militari, następca 

w?,nu( yktuti Militari i Order Białego Orfa, ks. 
“ *s.?0 iaj Order Biafćgo Orla, prezydent min. 

w szyscy min., oraz marszałek dworu „Polonia
Restriuta**.

o f i a r y  f i l a n t r o p i j n e  n a c z . p a ń s t w a ,.
,-n kmja. (p a t .) Naczelnik Państwa z łoży ! 

0 lei na rzecz biednych Bukaresztu, 50.000

jącemi pod protektoratem 
dla biednych Sinaja-

królowej i 25.000

OWACYJNE POWITANIE W  WARSZAWIE, 
Warszawa. (PAT.). W arszawa powitała 

wczoraj manifestacyjnie Naczelnika Państwa, 
powracającego do stolicy po wizycie u króla ru
muńskiego w  Sinaja- Około godz. 10.30 przybyli 
na powitanie Naczelnika Państwa przedstawi
ciele rządu :z prez. Nowakiem na czele, członko
wie ciała dyplomatycznego akredytowani przy 
rajdzie polskim, przedstawiciele min. s-pr. A s t . ,  
prezydium Kjady ministrów, dow ódca okręgu gen. 
Kuliński, komisarz rządu Borzęcki, komisarz po
licji Hoszowski i cały szereg osóib ze świata poli
tycznego i ze sfer społecznych. O godz. 10.55 
przy dźwiękach hymnu zajechał specjalny po
ciąg, w iozący Naczelnika Państwa na stację.. W i
tany przaz członków rządu, Nąc^eloik Państwa 
wysiadł z wagonu w  towarzystw ie min. Naruto
wicza i przeszedłszy przed kompan ją honorową, 
podążył do salonu przyjęć, gdzie oczekiwali nań 
członkowie ciała dyplomatycznego. Po krótkiem 
powitaniu Naczelnik wśród entuzjastycznych o- 
krzyków  odjechał w  towarzystwie adiutanta gea  
Jacyny do Belwederu.

 oo  -

Przegląd zadań jesiennej seśji Sejmu.
Dziś pierwsze posiedzenie.

>*3’ urszrwa< (Tek w ft. (O). Dziś, dnia 19. bm. 
P ?-*«e .ySlę pierwsze plenarne posiedzenie je- 

nnej bież.ąCej sesjj_ p 0 rządek dzienny podawa- 
‘ y  już przed paru dniami. Przy,pomnieć jednak 
. głównym punktem obrad będzie nowe-

do ustawy o reformie rolnej, dotycząca wyku- 
tia w byłym  zaborze pruskim, oraz
J * . “ ulosek rządu o ustawie samorządu 

Ĉ a Wschodniej,
kn ólenarnem posiedzeniem odbędzie się

bwęnit senjorów, którego zadaniem będzie u- 
a enię takiego i>lanu prac, któryby nie w pły

wy M . lJrzedłirżcnie sesji. Wr środę, 20. !bm. ple- 
nie będzie, natomiast odbędzie się szereg 

: rnis-n’ lak komisji konstytucyjnej nad ustawą o 
.ę^ 110rządzie woj. dla Małopolski Wsch., zagrani- 

eł bad projektem ustaw ratyfikacyjnych sze- 
n-5U konwencji, iakieśmy zawarli w  - ciągu ostat- 

' i dwu lat skaibowo-bii-dżetow.ej dla rozpa- 
S4 ®It’a  Projektów skarbowych, które min. Ja- 
_ Cbski chciałby załatwić w  obecnej sesji i wre- 
- Cl® komisji demobilizacyjnej i robót .publicz- 

«l»- plenprne posiedzenie Sejmu odbo-
® się we czwartek,. 21. bm. i na niem min.

arbu Jastrzębski w ygłosi zapowiedziane 
Pose.

e.v

KONIECZNOŚĆ RATYFIKACJI UMOWY BAŁ- 
( .  TYCKIEJ.

Warszawa. (Tel. wł.). (G) Jedną z najważniej
szych ustaw o ratyfikacji umów, których załatwie
nia będzie żądał minister spraw zagr. w  bieżącej 
sesji sejmowej będzie t. zw. umowa warszawska 
n jędzy państwami bałtycki emj a Polską. Na!eżv 
przypomnieć, że umowa warszawska anstała już 
ratyfikowana przez Łoitwę i Estonję, dlatego też 
pożątdanenrby było dla dalszego rozwoju naszej 
polityki bałtyckiej, aby tę ratjTikację załatwić i w 
naszyln Sejmie, a to tem bardziej, że w  najbliż
szym czacie w y p ł y w a  cały szereg spraw interesu
jących państwa bałtyckie i Polskę. Na k o & jl  paź
dziernika zapowiedziany jest w  Rydze Zjazd mi
nistrów spraw zagsr. państw baltyck'eh i Połyki, 
zaś w  drugiej połow ie września zjazd w  Moskwie 
w sprawie rozbrojenia. W prawdzie Finlandia nie 
ratyfikowała tego układu, nie przesadzając jednak 
czy  przyszły sejm helsingfors* uzna tę urnowe, 
konstatujemy, że dla nas jest ona ważną w  chwili, 
kiedy ją rafyiikow a!i dwaj bliżsi bałtyccy są-

siedzJ-

-oo-

9

Zawikłania wojenne na bliskim Wschodzie.
F ancja i Włochy nie wezmą udziału w czynnym przywracan u pok ja 

Państwa Bałkanu równi zż n e chcą wojny. L. G ecg e  osamotirtny.
W ŁOCHY ZACHOWUJĄ ŚCISŁA NEUTRAL

NOŚĆ.

czy)LOłldyn' (PA T)‘ Ambasador włoski oświad- 
wczoraj w  forreigne office. że W łochy za- 

_̂°w.T.iją desiiTteressement co  do traktatu w  St. 
jj. yani di Med.ua i na wypadek nowych zawi- 
noś” W(>’6nnFch na Bałkąnie, zachowają neutral- 
tu ,c ’ ,to tez nie mogłyby wziąć udziału w ewen- 

neł wspólnej akoji przeciw Kerna’ owi Paszy.

AN(H j a  w y s y ł a  w o j s k a  d o  k o n s t a n .
TYNOPOLA.

dn (PAT.). 18. września. Odjechał stąd
, 1 * 0T1S*‘fcłi'notK)Ia pułk szkocki wraz z odd/.ia- 

aeropianów;

^°MINJa  ANGIELSKIE NIE CHCĄ WOJNY 
Z TURCJĄ.

. . ^ d y n . (AW .). W  sprawie angielskich zbro-1 t. . . .  . ,
^  QOElUinV\ n u i r -'ffA(W ieiro musi rozw ażyć, czy  może waiąc

udział w  nowej wojnie. Taksamo południowo- 
afrykańska reprtblika nie sprz^ya zaczepnym pla
nom rządu angielskiego. Indyjska Rada państwo
wa dała do zrozumienia, że w razie w ypow iedze
nia wojny Turcji, Angija odtrąci od siebie 75.000 
mahometan, poddanych angielskich.

POCZĄTKI WOJNY TURECKO.ANGIELSKIEJ?
Ateny. (AW.). Kemaliści odparli oddziały 

aliantów, chcące dostać się do Sarniny. '

ROSJA SflESZY Z WOJSKOWĄ POMOCĄ 
KEMALISTO M.

Ryga. (PAT.). 1S. września. Donoszą tu zc 
źródeł angiclsk.. że na nadzwyozajnem posiedze
niu!, zwolaiiem z powodu zwycięstwa Kemalistó u. 
wojsko i rada sow jetów  poBanowiły zatrżymać 
wszystkie siły wojskowe na Kaukazie or^z flotę 
tzarnornorską w pogotowiu, aby móc wystąpić z 
■'ntttrwenc.ją na pierwszy znak, dany zc strony
keinalistów.

Cs lov/any zamach sianu - 
w Bułprji.

Warszawa. (Tej. wł.). (G). Koresponidetał.
(„Przeglądu Wieczornego*1 telegrafuje z  Sofii: G-. 
jpozyeja rusofilska w  Bułgarii usiłowała wykona# 
zamach stanu, obalić rząd1 Stamfbolśjsk;ego i 
wplątać Bułgarję w  nową wojnę przez wtargnię
cie do. Tracśi, rzelcomo dla obrony jej przed w oj
skami greckiemu Opozycja cieszy się poparciem 
emisariuszy angielsko-niemiecki-ch. Przy dokony- 
waniu rewizji u Rosjan z organizacji Wrapgia, 
wykryto dokumenty, wskazujące na pr/.ygoto- 
wanie do zamachu stanu, w obec gzego poczymo- 
no liczne ai esztowarnia. Na dzień 17- 'bm. wzszyst-: 
kie partie opozycyjne zamierzały urządzić wiel
kie demonstracje antyrządowe, jednakże rząd. te
rnu zapobiegł. Rząd w ezwał srtbranje na sesję 
nadzwyczajną i przedłoży projekt ustawy o za
bezpieczeniu państwa przeciwko zamieszkom 
wiewmętrznyrn, (

PORAŻKA OPOZYCJONISTÓW.
Sofja. (PAT.). 18. września. Dzień w czoraj

szy odpłynął bez żadnych wypadków. Meeting 
zwolenników bloku opozycyjnego nie odbył się.z 
powodtu zbyrt małej ilości uczestńt-cóiw. Dc* Trrno- 
Vi9  przyrbyło z górą 40.000 ^•wolenników partji lu
dowej. Co sie tyrczy odpow':edz>ialności sprawTcówt 
w-rojny, to wykonanie nad nimi wyroku zn-stało 
odroczone, w  zamian za uzyskanie ze strony rzą
du obietnicy, że zarządzone zostanie referendum 
ludowe w  przedmiocie postawiema wr stan oskar
żenia wtszystScicn członków gabinetu Cieszow- 
Danew i gabinetu MalinrAy-KosiUrkiow. -

BUŁGARJA NIE ZAWARŁA SOJUSZU 
Z TURCJA.

Bordeaux. (PAT.). Bułg. Biuro pras. zaprze
cza wiadomościom o rzekomych rokowania ch 
między b. prezydentem Izby tureckie!. a bułgar
skim prezydentem ministrów Stambuhiskim, któ
re miały na celu zawarcie sojuszu bułgarsko- tu
reckiego.

Klęstca Srficji.
GRECJA STRACIŁA OSTATNIĄ ARMJĘ.
Angora. (PAT). W ojska kemalistów wzięły 

do niewoli ostatnią armj.ę grecką, jaka stawiała' 
jeszcze opór w Azji Mme.iszej. Armia ta, licząca 
7.000 ludzi, stała pod rozkazami gen. Detładisa.

ADRJANOPOŁ ZBUNTOWAŁ SIĘ PRZECIW 
GREKOM.

Londyn. (AW .). ..Daily ŻMail”  donosi z Kon
stantynopola o wybuchu buntu robotniczego w 
Adrjanopiolu. Robotnicy ci wspierani przez pewną 
część ludności wypedziili poEtyczne władze greckie

RZĄD GRECKI PROJEKTUJE ROZWIĄZANIE 
PARLAMENTU7.

A ten j. (PAT). Rząd zamierza roz/wiązać 
zgromadzenie i rozpisać now7e w yboiy.

— o—

SMYRNA w  PŁOMIENIACH.
Smyrna. (PAT.). 17. września. Pożar trwa, 

jednakże w nieco mniejszych roz-mia-rajdi.

GRECY BOMBARDUJĄ DZIELNICĘ TURECKĄ.
Ateny. (P \T). Krążoumiik grecki zbombardo

wał turecką dzielnicę w Smyrnie.

KOMUNIKAT GRECKI O ZAJŚCIACH 
W  SMYRNIE.

Warszawa. (PAT). Królewskie poselstwo gre
ckie komunikuje: Wiadomości telegraficzne, jakie 
nadeszły do poselstw greckich w ciągu ostatnich 
dwu dni, dają dokładne informacje o okrucień-’ 
stwach, popełnionych w .Sjnyrnie i o pożarze 
miasta. Z chwilą zajęcia miasta, przystąpili kema-’ 
liści do wykonania masowych egzekucji na Gre
kach i Armeńczykach, zarzucając tai że okazy
wali pomoc armii greckiej. Wielu żołnierzy gre-. 
ekich, którzy nie zdążyli w porę opuścić miasta, 
zostało wym ordowanych. Innych .''schwytanych. 

Kołnierzy w workach rzucano doAnorza. Zamor- 
dowaao również metropolitę grcckacgc C hryzo-1
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lstoma. Ten wybitny dostojnik kościoła, znany ze 
!Swych uczuć patriotycznych i szerokich poglą
dów , by! zdecydowanym zwolennikiem unji ko- 
'ściołów. Metropolita Efezu, który w przebraniu 
zdołał uciec na okręcie zagranicznym, kuimtiiiku- 
jje, że Mrs. Chryzostom zelżony przez generała 
^Nwrredina, wydany z,ostał przez tęgo ostatniego 
na pastwę tłumowi Muzułmanów, k tóry ,• po w yr
waniu rrru brody, ciągnął go jirzcz ulice miasta. 
Ciało metropolity, jak również i jego sekretarza 
poćwiartowano. Pożai w Smyrnie wzniecili Tur
cy, aiby zatrzeć ślady morderstw i grabieży. P o 
żar poprzedziło systema<fycznc i m asowe m ordo
wanie ludzi, trwające przez całą noc. Wielkie a- 
merykańskie firmy Tobacco Ccmp. i Scandart 
Coniercial zostały zburzone. Olbrzymie ilości 
środków żywności znjjmczotyo, powodując praw* 
'dziwy kryzys żyw nościow y. Liczba ofiar prze
w yższa  100.000.

Z e  S S ą s k a o .

Z ^ZACHODNIEJ KOMISJI GRANICZNEJ.
Berlin. (AW ). Na o.stfatmiem posiedzeniu ko

misji do wytyczenia granicy polsko-memieckiei 
na G. Śląsku, rozważane. były żądania Nierhiec 
co do zniesienia Korytarza polsJdeip koło miei- 
ecow ości Ruda-Hammer celem umożliwienia bez
pośredniej komunikacji między Zabrzem a B yto
miem. PrzeastawjcieT Polski kategorycznie od
rzucił te żądania, dc w odząc jednocześnie konie
czności rozszerzenia korytarza .i przesunięcia 
granicy na korzyść Polski,

HUTA BISMARCKA WYDALIŁA 8000 R O B u f- 
MKÓW ZA POBICIE DYREKTORA FABRYKI.

Katowice. (AW ). .„Huta Bismarcka11 zwolni
ła 'bezterminowo wszystkich robotników w  licz
bie 8.000, twierdząc, że w obec zajścia między 
jednym z dyrektorów  a robotnikami, nie może 
prowadzić dalej pizedsiębiorstwa. Władze w oje
wódzkie podjęły kroki, by  nie dopuścić do zakłó
cenia no rządku publicznego, organizacje zaś pol
skie staraią sie powstrzy mać robotników od m o 
Łhwycto ekscesów.

BUTA BISMARCKA BĘDZIE URUCHOMIONĄ.
Katowice. (PAT.). Min. Da rawski konferował 

*  woj. Rymerem i dyfeikcją Huty Bismarcka. D y
rekcja huty zgodziła się pod naciskiem przedsta
wiciela rządu na uruchomienie huty od czwartku.

Z RADY MINISTRÓW.
Warszawa. (PAT.). Rada ministrów na posie

dzeniu dnia 18. bm. uchwaliła wniosek min. spraw 
zagr. w  spiawie przystąpienia Polski do rmędzy- 
,narodowej konwencji ruchu samochodowego, 
wniosek m ,i. spraw w ojskow ych w  sprawie do
datkowych kredytów dla batalionów celnych i dla 
dotacji przyznanych bankom na cele budowlane, 
'wniosek min. skarbu o rozszerzenie na Ziemię 
Wileńską m ocy obowiązującej ustawy w  przed
miocie udzielenia ministrowi skarbi; pełnomoc
nictwa do wydawania ro/porzadlzefi w  sprawie 
[regulowania obrobi picmeżnego z krajami zagra - 
Tucznymi oraz obrmu obcemi walutami, projekt 
'ustawy o rozszerzeniu ustaw o szkołach akade
mickich na Akademie sztuk pięknych w Krakowie, 
projekt ustawy upoważniający rząd do uchylenia i 
.zmiany przep:sów dotyczących kościoła rz.ym - 
jkat. a niezgodnych z konstytucją, projekt ustawy 
w  przedmiocie zamian niektórych ustaw o postępo
waniu sadowo-cywilnem obowiązujących w b. 
dwelmcy austriackie i. projek' ustawy o wypusz
czeń  !u 8?* państwowej pożyczki zbitej z r. 1922 i
(szereg spraw bieżących. 1

v

PRZEJĘCIE GRANICY WSCHODNIEJ 
22. B. m i

Warszawa. (AW ). 22. bm. odbędzie się w 
fltołpcacli ostateczne przejęcie granic wschodnich 
przez władze administracyjne z rąk mieszanej 
1u mfsji gwarancyjnej, która już ukończyła swe 
prace. Przedstawicielem delegacji polskiej będzie 

Piectszewski, starostą brasłaWski. Po objęciu 
ieranicy podpisany zostanie akt przejęcia.

 O ------

FRANCUSKI PROJEKT ROZBROJFNIA.
Genewa. (PAT.) Na posiedzeniu komisji dla 

spraw rozbrojenia De .Iouvenelle przedstawił 
tezę francuską, uzależniającą reouKCję zbrojer, od 
zawarcia szeregu paktów gwarancyjnych. Jou- 
veue.łle wyspowiada się za rozpoczęciem akcji od 
zawarcia ograniczonych paktów niektórych 
państw, co zresztą nie wykluczałoby hipotezy 
jednego paktu ogólnego. Rządy rozbroją się tyl
ko wówczas, jeżeli w drodze gwarancji będzie 
im zapewnione bezpieczeństwo. Ronert Cecil na 
skutek swej rozm owy z delegatem francuskim 
oświadczył, że ma nadzieję dojścia z nim 'do po- 
rozumienia, przyczepi opowiedział się za ode
słaniem rezolucji do komitetu redakcyjnego w  ce
lu w y  pracowania jednego uzgodnionego tekstu 
rezolucji.

BALFOUR NAKŁADA WIĘZY NA AUSTRJĘ.
Genewa, (PAT). Specjalny sprawozdawca 

J „Teie-grafjhen Chmp.“  donosi, te  Baifour w ystą
pi! z propozycją, aby państw a interesowane, za
nim udzielą Austrii kredytu, narzuciły jej pewne
go rodzaju traktat gwarancyjny, któryby unie
możliwiał jje.j swobodę decyzji za równo pod 
względem politycznym, jak i finansowym.

AUSTRJA POTRZEBUJE 520 MILJ. NA RE
STAURACJĘ SKARBU.

Genewa. (PaT). Na sobotniem posiedzeniu 
komisji d.]a sprawy austriackiej, przedłożone zo
stało i prawozdariie komisji finansowej, dow o
dzące, że dla sanacji finansowej Aifetrjj potrzeb
nym jest kredyt 520 milionów koron yv złocie na 
najbliższe dwa lata.

Wycieczki francuskie 
ws Lwow e.

W  dniach 15., 16., 17 i 18. bm. gościł Lw ów  
w  swoich niuracii dwie wycieczki młodzydżiy 
francuskiej przybyłej dla nawiązania kontaktu 
z młodzieżą, polską i za..izierżgin’ięcia njierozer- 
walnych w ęzłów  przyjaźni przez Ibliższe pozname 
Polski i jej mieszkańców. W  dniu 15. bm. przy
była do Lw ow a w ycieczka HO uczniów szkół 
średnich w towarzystwie 10 profesorów. W  Prze 

: myślu na dworcu oczekiwał wycieczkę z ramie
nia lwowskiego komitetu przyjęcia przewodml- 
■azący komitetu prof. dr. Zygmunt Czerny, we 
Lwowie powitali wycieczkę lir. Wodizicki, dele
gat województwa wiceprezydent miasta dr. 
Stahl, kurator Sobmski. prezes Tdw. ..Przyjaciół 
Francji dr. Ip&mifcowskk szefowie w ydziałów  
Kuratorium i delegaci m łodzież;/ szkół średnich. 
Pn przemówieniach i odegraniu „Marsylianki11 
udała sie młodzież do Kasyna miejskiego na 
obiad.. W  czasie obiadu przemawiał .p. kurator 
Bobiński na cześć gości i jeden z profesorów 
francu«kicł' na cześć Polski. Następnie pod prze
wodnictwem przewodniczących rozmaitych sek
cji przyjęć odbyło się zwiedzanie gimnazjum im. 
Stefana Batorego, Cmentarza Obrońców Lwowa, 
Targów Wschodnich, Panoramy i miasta po 
podwieczorku w szkole kadetów. W ieczorem  'od
był sie Rant vk sa*ch  Kasyna. U wejścia przyj
mowali gości kurator Sobiń.ski ; prof. dr. Czerny. 
Sala wypełniła się młodzieżą francuską i polską 
obojga płci. Przybyły wszystkie wybitniejsze o- 
sobistośd miasta, prezydium Rady miejskiej, gen- 
Haller, gen. ThuUie. gen. Linde, prezydent Iżby 
skaribowej p. Bugno, wizytator owie, dyrektoro
wie gimnazjów'.- Chór młodzieży męskiej, śpiew 
porywający p. Korolewic/, i p. Cyganika i sub
telna gra pni Ottąwowej wypełniły program. O - 
gólny aplauz wśród Francuzów' wzbudziły' tańce 
narodowe polskie. Przy' dźwiękach walca czas 
mijał zbyt szybko młodzieży, na tańcach i na o- 
żywionej koleżeńskiej wymianie zdań z kolegami 
francuskimi. W yciecskow cy i jej kierownicy spe
cjalnie wzruszeni byli przyjęciem /.gotowanem 
im we Lw owie, „w  tern najbardziej fr;;,ocuskiem 
ze wszystkich miast polskich'1, jak sie wyrazili. 
Nawiązały się znajomości i przyjaźnie, na któ
rych oprzeć sie będzie mogła w przyszłości 
trwała budowa przyjaźni dbu narodów.

■* ,*■ -U.viiseóL Ja L™fcv i ilem  dano.

w  sobotę, udając się w  dalszą podróż do b otf 
sławia, Zakopanego i Krakowa.

W  nosy z 15. na 16. przybyła do LwO^* 
wycieczka katolickiego związku m łodzieży 3 ^ ' 
demickiej francuskiej. Zamieszkali w  gma-chu 
mmarjum duchownego. W  sobotę o  godz. 10 HW® 
sekretarz Tow . Przyjaciół Francji prof. dr. O fó' 
ny przedstawił wycieczkę k.s. arcybiskupowi W' 
czewskiemu i rektorowi uniwersytetu Jana Kaź
mierza ks. Narajewskiemu. Następnie w towa
rzystwie młodzieży akademickiej polskiej, W  
mującej się przyjęciem francuskich kolegów, <c '  
było sie zrwiedzja.nie miasta. W ieczorem  o gOy 
6 w  lokalu Tow . Przyjaciół Francji odbył 
w ieczór odczytow y w obec tłumnie z g r o m io 
nych gości, w śród których zauważono ks. apf 
liiskupa Biiczewskiego 1 wiełu profesorów  0^ 
szych wszechnic. P o  powitaniu pizez prezesa 7 ' 
Detnibowskicgo, p. Desfontakie, prof. gbrsr 
graf., uczeń prof. Romera w porywającej czafel!l 
iście francuskim pogadance, pełred humoru, 
zji i poważnych myśli, rzucił kilka obrazów  S®0" 
graficznych Francji tak bardzo rozczłonkowali*’ 
i zróżniczkowanej, a jednak tak wielidej w  
chowei i narodowej jedności. W skazał oa w sp i
na cywffizacyijią misję, .laką Polska i FfiMB* 
spełnia,, obie ożyw'ione jetlnym duchem wolno^ź 
i kuttury śródzierTmoniorskiej, której są straż7" ' 
cami na W schodzie i Zachodzie- Ks. arcyb- Bil' 
czewski w  kilku słowacli podziękował w y c ie c ^  
za przybycie i wskazał na konieczność bliższe#0 
poz-nania się obu narodów.

Następnie ks. Gasque w  p cr j^ a jącem , Pr^ 
nem patosu przemówieniu wskazał na rożkW1̂ 
bycia religijnego w'e Francji, zwłaszcza po woj* 
nie. Z Polaków przemawiali prof. dr. Chyliński’ 
wskazując że ideat Boga, O jczyzny i RodżlTły 
wspólny jest obu narodom i dr. Z. Czerny, któfY 
wskazał na trudności w śród jakich kształtowało 
się • polskie życie państwowe, na trud organiti* 
cyjnj' Polaków, zmuszonych łąoz^ ć trzj' członY> 
trzy ojinienne i ś r o je  w  jedno dziś dziele pracY 
i patriotyzmowi wszystkich w arstw  poIsUdch* 
dzięki naszym robotnikom i chłopom, którzy zwy* 
cięsko opierają sie bolszewiiz.niowi, Polska zróbk 
ia wielkie postępy na drodze porządku, ładu 
i przemysłu, wykazując swą zdolność do życia 
państwowego-

W  niedziele odbyw ało sie zwiedzarie miast# 
w dalszym ciągu. W ycieczka francuska z za* 
chwytem, i podziwem a s y w a ł a  u roczystość*  
poświęcenia sztandaru 26. pp. W ieczorem  o %■ 

w lokalu Tow . Przyjaciół Francji odbył sie 
II. wieczór dyskusyjny. Przemawiali uczeń „Ern
ie Polifechnique“  p. D«ville, o życtu katoliolaen* 
młodzieży francuskiej, p. Mesnard, przewodni
czący Ziwiązku „La Mission d‘Fyi:an“  przedso1 - 
wił akcję t- zw. ^Equfppes sociales1, akadeauiakićh 
Kół oświatowych we Francji, walczących z prO" 
pagandą komunistyczna w-śrór' robotników i w ło
ścian. Delegat m łodzieży polskiej t.p. Kucharski 
nakreślił oirraz ż y d a  m łodzieży polskiej.

Goście francuscy ujęci serdecznością przyj#1 
da, jakiego doznali w  naszem mieście, posfano- 
wrili pobyt swój przedłużyć do 18. Ibm. Tempera' 
ment, werwa, dow"cip iśde francuski i bystrość 
naszej luldności czernią, zdąnietnr Francozówl 
l.w ów  najbliższem ich sercu ze wszystkich 
polskich. IV tej najdalszej strażnicy kultury śród
ziemnomorskiej najbarziej oaczuwa się Europę.

Kalendarzyk historyczny.
CO SIE STAŁO W  DNIU 19. WP7EŚNIA ?
W  r. 86 urodził się Antomus cesarz r?vmsk!

— W 'r . 1856 klęska Francuzów pod Poitiers, Król 
Jan dostał się do niewoli auziećddej. —  W  r. 1629 
wojska .porskie ruszyty do b k v y  pod Chocimen
— W  r. H>40 śmierć Krzysztofa Radu* Mila. — W  
r. 1665 zaraza w Londynie. — W  r. 1790 btH/2 
pod Bergen. — W  r. 1870 Francuzi oddają Wersal 
niemieckiemu k~miprir.z/*wi. — W r. 1878 a*ustrja-' 
clde wojska zaimuią Betiaos w  Bośnti. — V / r. 
1890 John Rockefeller da ' rmsijan dedarów *ja uru-1 
wersytet c!ńca.gm\ ;ki. —  W  r. 1899 nzae frąncą' 
ski ogłasza rehabilitację Dreyfussa. —  W r. 1902 
angielscy acronauci na batonie sterawyan opusz
czają Jtoridyn, robiąc 30 mil w  powietncu,

.w ii, M L-g f
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K B O S 1K  A.
t o h M w t y k .

® * i i  rz. kał. Januarego; ftr. kat. C udo  a ic b .  Ju 'r i  
kat. Suitach.; gr. tal. Scania m. — W^cbod stoli-. 6 
raciód 6-30.

'“ ■kei-laar t s a t r a  W8«!fcT.asiai.
Pocwgtek przedstawiać o «. 7\>u 'risr.i.
Włcrefe „Klątwa* (pość wyst. Ordon-Sesnowskiaj). 
Środa, „ l'aniiLaî era opora w o akt. agnera.

» Czwartek „Klątwa* (ostatni gość. występ Ordon- 
wskiej).
Piątek „Rycerskość wieśniacza* i „lJajue“.
Sobota »Dziew z ; z HoUnd i.

^kHirtuae T e a ira  Iłowoioli
• torek, „M liardtrzy“ operetka w S akt.

Środa „itr. Sticg,i z x kosuudja.
Czwartas „R izwódka“.
P Jpek „Kuzynek z Honolulu'.

* Sobota „Dr. Stirgnił*. 
te a tr  m ie jsk i i 

Wtorok „Morzh ura “.
Środa „Sprawa Kaiz ra“.
Czwartek ;Morpiiium«.
Piątek „Kik;* komodja.

Biuro Koncertowe M. Tuerka. Czwartek 
■ 2 l. września; Stefan Askenase, pianista.

W ©  Sl ® «3  WŚ B.
— Przejazd Naczelnika Państwa przez Lwów.

W drodze powrotnej z Sinaja do W arszawy, za- 
fozymał się Naczelnik Państwa w niedzielę popo
łudniu ru d w c u  głównym  -przez 15 minut. Naj
w yższego dostojni!.a witali przedstawiciele w oj
skowości, województwa i miasta. Po przejściu 
u-zdłtrż frontu kompanii honorowej* marszałek 
Piłsudski udał się w  dalszą podróż.

— P. Ludwika Czernowa, współpracowniczka 
ftąszego pisma, wyjechała na miesiąc eto Paryża, 
Sdzie uprzednio przebywała przez czas dłuższy. Z 
Paryża stałe przysyłać nam będ/le koresponden
cie z dziedziny poithycznej i kulturalnej.

—  Obrady Wydziału wykonawczego Zarządu 
9kr. P. S. L. na wsch. M ałonolskę odbyły się w  
dnią wczorajszym . W  trakcie obrad nad sytuacją 
Wewnętrzną w yrażono pełne zaufanie i podzięko- 
jjfjtóie kierownikowi „Spraw y Ludowej” i sekreta- 
'haowi organizacji P S. L. na wsch. Małopolsko 
D. W . Czapczyńsikiemu i w ezw ano go, by nada! 
nńrkcje swoie wykonyw ał.

— Uroczystość wręczeni® sztandaru 26 pp.
przez delegację obywatelstwa z Nom o-Rad-omska, 
skąd pułk ten się rekrutuje, odbyła się wczoraj i 
miała przebieg okazały i podniosły. Wręczenie 
sztandaru nastąpiło przed gmachem b. Sejmu o g 
Pdł do 10 rano, o g. 1 przyisięga w  koszarach przy 
Ul. Jablorowskich. Obiad uroczysty w  h-oteiu Kra
kowskim. wieczorem zaś piękna Akademia w 
Ognisku oficerskiem. Prof. Cetnwr grał na skrzyp- 
Csch, deklamował prof. Krzyżanowski, p. Puchal
ska śpiewała, akompaniament spoczywał w  ręku 
b. Frankowskiej. Deklamowała p. Warriczkówna. 
Rzęsistymi oMaskainti darzono przede wszystkiem 
Bp. Cetrara i Krzyżanowskiego, piękny sukces od
niosła również p. Puchalska. Z uznaniem należy 
Wspomnieć o pięknej grze doskonale w yćw iczonej 
orkiestry pułkowej.

—  Tragiczny skon powstańca. Onegdaj m a r ł 
nagle popularny i ogólnie łubiany w  na-sizem mieś
cie staruszek, powstaniec z r. 1863, Józef Ghtóbiń. 
jki. $p. ChłebirKki był synem żołnierza napoleoń
skiego z 8. -pułku ułanów. P o po wstaniu styęznio- 
\yem tułał sie po św iacie, a pow róciw szy do kra
ju został funkcjonariuszem T. S. L., na który to 
cel zbierając po Skalach publicznych stał sła je
dną z charakterystycznych, dobrze znanych po
staci Lw owa. Rząd polski nadlał mu, psodobnie jak 
innym powstańcom, rangę , oficerską z malutką, 
kijkratysięczną pensją, -z której staruszek, obarczo
ny rodzina, cuaem tyfko się utrzymywał. Onegdag 
^ra-cając do domu, upadł na podm órzti przed wła_ 
Snem mieszkaniem i zginął na miejscu. Pozostała 
bo powstańcu wdowa z trojgiem niezaopartzonych 
dzieci znalazła się zupełnie bez środków do ży a a  
i zagraża jej nainstatrrieis-za nędza. Redakcja na
szego pisma apeluje do swych Czytelników', by 
ni© .-pozwtńiłi girać z głodu żonie i dzieciom jedne
go z otatmch żołnierzy walk styczniowych i ogła
sza składkę „Dla wdowy po powstańcu” . Datki 
Składać należy w Administracji naszego pisma.

— Posiedzenie Rady miejskiej odbędzie się
Jvc środę 20. bur. o g. 6 wiecz. Na porządku 
dziennym między iimcrni: Przystąpienie gminy

cło Spółki akc. „Puwszechne D om y Składowe". 
Losowanie posagów  z fundacji im. B oczkow - 
skicn- Sprawozdanie dyrekcji miej. szkoły przem. 
Dzierżawa gruntów folwarku „PersenkóWka". 
Zutwierdzenjb preliminarza pu-dżeru te aur ów  m. 
na sezon 1922/23. Przyjęcie projektu nowej usta
w y gnidowi. Regulamin obrad Rady miejskiej.

— M. S. O. do walki z rządem. Osławiony
aeitator endecki Krzysztoforwicz, w yższy u-rzędn:k 
kołej-owy, na wiecu zwołanym w  -celu wznowie
nia organizacji Miejskiej Straży Obywatelskiej 
„dlla samoobrony społeczeństwa w  Małoiiolscc 
Nyischodirej', wykrzykiwał, że „marny metyl ko 
w ałczyć z wrogami ale z -rządem który w  swym 
obloctzie chce oddzielić (?) wschodnią Matopolskę 
od M acierzy'’ . T acy  to ,„partjoci’’ mają rw orzyć 
nowe kadry M. S. O.

— Emeryt, obejmujący stanowisko w służbie 
państwowej lub samorządowej pobierać może, 
podług wyjaśnienia 'ministerstwa skarbu, tynk o 
taką część uposażenia emerytalnego, która wraz 
z wynagrodzeniem za służbę -nie przew yższa u- 
posaiżenis przywiązanego do stanowiska ' piasto
wanego ostatnio przez emeryya w  czynnej 
służbie.

— Ostatnie gościnne występy Ordon-S(h- 
snowskiej. Znakomita artystka wystąpi jeszcze 
tylko dwa razy w  potężnej ..Klątwie" W yspiań
skiego, tj. dziś we wtorek i w e czwartek. Na
stępnie Ordon Sosnowska w yjeżdża do W ar
szawy.

■— W  Teatrze Nowości obecny tydzień bę
dzie bardz-o urozmaicony. Niemal codziennie pój
dzie inna operetka, oraz w esoła  komedja pt. „Dr. 
Staegłrt:ż“  W  przygotowaniu prze śliczna operet
ka pt. „Bajadera“ .

— „Morphusm". ciekawa, pięknie w ysta
wiona sztuka lierzera, pójdzie jeszcze kilka razy 
w Teatrze Małym

— Naukę gry na harfie wprow-adraonw w  bież. 
roku szkolnym w  konserwatorium Pol. Tow . muz. 
Zapewne wiadomość -ta zainteresuje zwolenników 
tej pięknej sztuki, która wskutek wojny musiano 
zaniedbać. Obecnie powierzono kierownictwo te
go kursu p. L. Kahanescu, uczeaicy Akademji wie
deńskiej Zgłoszenia przyjmuje kancelaria Pol. 
Tow. muzycznego.

— Proces Fedaka odr< czon,r. Wskutek nagie
go zachorowania przewodniczącego trybunału r. 
Mayera, zapowiedziana na w czoraj rozprawa 
przeciw Stefanowi Fedako-wi i 12 towarzyszom 
została już poraź drugi -odroczona. W szystko już 
było przygotowane, do rozipcawy. W  -sali pousta
wiano specjalne stoły dla spraw ozdaw co^  dzien
nikarskich, stosy aktów ułożono na s-tołach trybu
nału. Lawa obrońców  -liczyła -niespełna 30 osób, a 
zapowiedziano aż 64 obrońców, również sprawo
zdaw cy dziennikarscy z Francji, W łoch  i Czecho
słowacji nie pojawili się. Był to widocznie taki 
sam manewr demonstracyjny}- jak z obrońcami. 
Po god-z. 9 jeden z członków trybunału ogłosił, że 
z powodu zasłabnięcia przewodniczącego rozpra
wę .odracza się na ctza.s nieograniczony. Obrońcy 
zgromadzili się w  sali dla nch  przeznaczonej i po 
naradzie udali się gremialnie do prezydenta sądu 
p. Haiwia, domagając się, aby rozprawa odbyła się 
jak na .tprędzej i aby wyznaczono zastępcę prze
wodniczącego. Również oroszono, aby obrońcy 
mogli przeprowadzić konferencję ze wszystkimi 
oskarżonymi, na oo prezydent się zgodiztł. W krótce 
sprowadzono oskarżonych do dużej sali sądowej, 
gdzie również zgromadziły się rodziny oskarżo
nych. W-sżwstki-m. „herojom” w ręczono kwiaty. 
Konferencja trwała przeszło godzinę.

— Wygaśnięcie epkłemji tyfusu plamistego w 
województwie IwowsWiem. Po raz pierwszy od 
kilku lat sprawozdania tygodniowe lekarzy o cho
robach zakaźnych za czas od 3 do 9 września br. 
nie zgłosiły żadnego zachorowania na tyfus pla
misty na obszarze ca>ego wojew ództw a lw ow 
skiego.

--- Panie Zaleski, czy trochę me za drogo?
Piszą nam z miasta: Przez cały czas trwania 
Targów- brłem  nieobecny we Lw owie. P o  pow ro
cie wstąpiłem do cuad-erfi Zaleskiego przy ul. Aka- 
demidkiej i ku wie‘lkieirmi memu zdułmencu dow>.- 
(fcialem się przy rachun-ku, że ciastko, za które 
przed 10 dniami płaciłem 80 rnk., obecnie kosztuje 
115 mk. W  paskars-kiem Eldorado, jakiem jest W ar 
r.zawa, pluci się do dziś w  najlepszych lokalach

80 mk, C zyżby p. Zajeski w w-yścigach cenniko
w ych nie zanadto się pospieszył?

— MiSjono^ve kractełeżo kolejowe. PinltaS L. 
Horowitz, k ip ieć z Kolomyji, dornósł do policji, 
że z tra/msp-o-rtu rzeczy, sprowadzonych przez 
niego za pośrednictwem „Pierwszego gal. przed
siębiorstwa dla podróży i, transportu w e Lw ow ie" 
z Wiednia, brakowało 2 kosztowne boa i inne 
rzeczy, łącznej wartości 2 i pół miłjona marek. 
— Oucgdaj skradli nieżnani spraw cy z pociągu, 
zdążającego ze Lw ow a do Sniałyna, owa zwoje 
materi-i o władze 223 kg., wartości 10 mili- mk- — 
Ubiegłej nocy skradziono z wozu kolejo.\yego na 
dworcu głównym kufer na s-zkowę W ładysława' 
Srwąrga, w  tm rrm  mieściła się garderoba, war
tości około 1 rrdljoTia marek.

— Lumobójstwo. W czoraj pozbawiił się Iży- 
cia pnzez zażycie większej ilości trucizny 20-leitm 
Jan Piżmak, który był zajęty w Amew-kańskiej 
Misji M eiodyrtów  przy pl. Bernardyńskim 17. 
Pow odem  tego roZipaczHwego kroku -była zaw ie
dziona mńosć. Ziwtoki denata odstawiono do 
miejsk. zad? a dla m edycyny sądwej.

— Zaginiecie. Maria W ołoszańska ze S ano o- 
ra doniosła do policji o zaginięciu wczoraj na pl. 
Krakowskim jej 50-letniego syna Grzegorza. 
Chłopak zgubiony jest wzrostu średniego, sza
tyn i miał na sobie granatowe ubranie, oraz ma
ciejówkę. W  . razie odnalezienia prosi matka o 
odprowadzenie chłopaka do Anny Chamin, zam. 
przy ul. Smoczej 2.

7, *3ss?e|
— Walny zjazd Towarzystwa Szkoły ludo-

wej. XXVII doroczny walmy zjazd T. S. L. od
będzie się w Przemyślu w  dniach 29. i 30. -wrze
śnia br. Powstanie Państwa Polskiego ni ety lico 
nie zmniejszyło zakresu działalności T. S. L „ ale' 
wskazało mu nowe cele wytężonej pracy, do któ
rej po chwilowej stagnacji, wywołanej stosunka
mi powojennymi zabiera się ze zdwojoną energją 
zdała o>d wszelkich haseł partyjnych. W yd iow a - 
me oby/watelskie szerokich mas, walka z analfa
betyzmem , od irorf polskich mniejszości n.a 
wrscl,odzie i południu przeer zaleiwem obcych ży 
w iołów . troska o szkolnictwo polskie poza . gra
nicami kraju — oto główne zagadnienia/którym  
poświęcone będą obiady zjazdu

— Na terenach naftowych hr. Jana Potockie
go w  W ólce obok Rjnuanowa dow iercony został 
na kopalni „W nika" szyb naftowy nr. 22. o pro
dukcji 20.000 kg. (2 w agonów  dziennie). Tereny 
te zakontraktowane są przez akc. Tow . naftowe 
*Karpaty“ .

— Związek telefonistek warszawskich żąda 
poćwMżki 50—70 proc., zarząd telefonów zgadza 
się dać 35 proc.

— Ojcobóistwo. W  dniu 2. bm. w e wsi Dmy- 
trowice Konstanty Misko zamordował swego ojca 
Iwana, 67-letniego starca. Pow odem  morderstwa 
był zamiar ojca odebrania swemu synowi 1 mor
ga pola. O jcobóicę ujęto.

— Zemsta córki na wyrodnym ojcu. W e wsi 
Huj&ko gospodarz Derkacz wypędził swoją żonę i 
nawiązał st-osunek miłosny z Faraszką Dyrkacz, 
zaś z 15-letnią córką swoja Teodozją obchodził 
się niemiłosiernie. Poczucie krzyw dy w miodem 
dziewczęciu zrodzdo wkrótce nienawiść do ojca. 
Kiedy pew nego dnia ojciec udał sie na noc do 
swej kochank,, dziewczę poszło o świcie pod dom 
zińeniawidzonej Kobiety, która zabrała jej ojca i 
wypędziła z domu matkę i podpaliło strzechę. O- 
gień objął w tej chwili dach, lecz dzięki natych
miastowej akcji, resjztę domu od zniszczenia zdo
łano uratować. Młodociana oodpalaczka, ujęta 
preez ooW je, przyznała się do podpalenia i w y 
znała motyw a zbrodni.

— Napady bandyckie. D c powracających ze 
Sokala W ł. Lipińskiego i Borynę z żonami strze
bli jacyś bandyci, ukryci w gąszczach leśnych ko. 
ło  Borek. Na szczęście strzał był niesz-kudl-rwy i 
na^padrkęci z-noLili uj-ść cało z  rąk rabusiów. — 
W krótce potem jednak ruj.ad*o —  zdaje się tych 
samych — 3 ueobpsśónych łjandjTów na przejeż- 
dzaiąceżo tą drogą kupca H-onscha Ebrkla. którego 
obrabowali z gotówki 200.000 mk. i bundy wari. 
50 000 mk.

—  Pożar. Z niewiadomej przyczjtn  powstały, 
pożar w  nocy z 1-3 na 14 bm. na folwarku Ado!if 
Knemtiłce-ra w  Rykłińcach zniszczył plony, v/av 
ści 6 miljonów mk.
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: — Święto górnicze. Robotnicy polscy kopal-! stawione będą eksponaty a  w ystaw y na Tar-t
ni skarbowych na G. Śląsku obchodzili dorocz-ne{gach- Pragnąc wystawę rozszerzyć zapraszamy 
święto górnicze. Ostatnia taka uroczystość od- P. T. Artystów do wzięcia w niej udziału. W  lo- 
była  się w r. 1913. Popołudniu odbył się chrzest 
szybów  imionami i 'nazwiskami polskimi, po-
czem nastąpiła zabawa ludowa.

Ze ótrjiaia*
*— J. Moeschaert, sławny śpiewak koncerto

wy, zwłaszcza oratoryjny, zmarł w  Zurychu, ma
jąc 64 lat- Rodem z Holandii, żyt przeważnie w  
Niemczech. Od r. 1911 był profesorem akademii 
muzycznej w  Berlinie, skąd pow ołany został do 
^konserwatorium w  Zurychu.

— Emigracja z Małopolski wschodniej. De
partament emigracyjny w Waszyngtonie ogłosił, 
że Małopolska wschodnia nie jest zaliczona w  po
czet emigrantów z Polski, którym wolno przyje
chać do Am eryki Dla Małopolski wschodniej w y 
znaczono osobno 578G emigrantów, którymi do 1. 
lipca 1923 wolno przyjechać do Ameijdti.

—  Nowy trapsport dzwonów w ysłany zo
stanie w  tych dniach z M oskw y D zw ony te w y- 
wieztoou on ego czasu z Polski. L iczby w iezio- 
nycii dzw onów uzupełni ten transport do 1500.

—  Strajk marynarzy francuskich. Proklamo
wany 24-godzinny strajk francuskiej marynarki 
handlowej odbył się w  Marsy®, Dunkierce, St. 
Nazairc i w  porcie Andre. Natomiast zupełnie nie 
było  strajku w  Brest, Lor lent, Rochelie, Nantes, 
Calais, Cberbourgu i Tułanie.

— Ford zamyka fabrykę automobilów. Hen
ryk Ford poczynił przygotowania do zamknięcia 
'fabryki automobilów w  Detroix. Zamknięcie fa
bryki pozbawi pracy 100.000 robotników.

— Skład opium w zbożu. W  jednym ze 
spichrzów w  Hamburgu skradziono zapas opni.n, 
wartości przeszło 1 miliona marek niemieckich.

— Próbny lot na nowej Iii® powietrznej Lon-
dyn-Berlin przez Rotterdam, Bremę, HanihJirg 
odbył się wczoraj. Na linji tej zostanie otw a m  
ruch dla publiczności z dniem 1. października.

— O upałach wielkich donoszą z Ameryki; 
zwłaszcza w  Chicago i Nowym Jorku tempera
tura ta dotkliwie daje się odczuć.

ouJcsEftj 
5 « śidow i? 'ca .

— Towarzystwo sztuk pięknych we Lwowie
otwiera w  Pałacu Sztuki na pł- Targów  Salon 
Jesienny, gdzie powtórnie na czas dłuższy w y-

Artyisćów do wzięcia w mej 
kalu T cw . przy ul. Dzieduszyckieh otwartą jest 
wystawa zbiór. art. mai. Romualda Skierskiego, 
oraz wystawa karykatur politycznych art. mai. 
Kazimierza Kostynowicza, które tak swoją tre
ścią, jak i poziomem artystycznem ściągają sze- 
roikie sfery publiczności.

— W  redakcji „Kurj. Lwowsk." są do odebra
nia listry adresowane do: l)K raj. ZnGązkuprzem. 
uh Akademicka 10. 2) 'Koncern naftowy „D ąbro
w a", pl. Mariacki S ., 3) Benedykt Miinz, p i  Ma
riacki.

Stefan Askenase, znany naszej publiczności 
pianista, zamianowany został profesorem kursu 
koncertowego w  konserwatorium w  Kairze. Za
szczytne to stanowisko, otwierające naszemu arty
ście drogi do wielkiej kariery rniędz y n anodo we j 
obejmuje p. Askenase w październiku br. Bawiący 
chv. 'Iowo we Lw ow ie pianista wystąpi z pożegnal
nym koncertem we czwartek 21. bm. W  progra
mie kom pozycje Mozarta, Francka, Debuasego, 
Chopina i Liszta

DLA ODDZIAŁU DRZEWNEGO I ŻELAZA 
poszukuje Bank Zjednoczenie Tow. Ake. w Po- 
zntaniu, Oddział we Lwowie, Akademicka 14,
i. piętro, specjalistów uzdolnionych fachow o i 
handlowo. Zgłoszenia pisemne i osobiste w Se
kretariacie, godz. 9— 11.

Db&sra G d S fie iii  n  używa do gotowania, p e- 
cenia, smażenia wvłacmie tłuszczu roślinnego smako
szów , >  U N E R O t» J “ . >012

Ameryka i Angija, przyjmu ą w szekie no
wości natychmiast. Taką nowacją jest zast usowanie 
podeszew gum -wych zan. asi skó zanych, pizy obuwiu 
lamskiem, męskitm i dziecinnem. Podeszwy takie są

pnedewsr.ystiUem la isze. prakty. zn ■jsze i t: waisze 
tfż żeTólilki skórzane, durnia t>rz_yt m nng’ od zamo
czenia i zaziębienia, czyniąc <hócl elast; cznym i lekkim. 
Dhtero też gas-.otturs pod& azinfy  J S era on a  jłłw  it- 
ny być n o :zon - przez wszystkich. 115

A ' js i.

RSsca żałobna za duszę śp.

n £ . ASbin^ tft±ai"skaego
,v pierwszą loezneę żsonn odbędzie rię dnia 20 bm w 

k o ś c i : !  j Starji M a e d  l -n y  o  g o d z  8 rano.

fZn rubryk:
M M E ,

D y re k to r  Lw . istsiytutu M u zyczfl*^ 0 
;;ro f. L esław  J aw orsk i, p:zyjm u;e codzienni*' 
w sprawach szkolnych od 4— 5 w kincelak1 
Lw. Iast. M uzycznego S obiesk iego 4. II p.

Janina Illasiew icz-Stojafow ska, p an istk l 
właścicielka byłej Szkoły Muzycznej imienia 
L n acego Friedmana weszła w skład profesorów  
Lw. Instytutu M uzycznego i objG a prowadzenie 
w yższego kursu fortepianowego. W pisy przyj' 

uje codzie nie Zarząd Szkoły ul Sobieskiego 
4 II. p. 2262

Zakłady Elektryczne „Vertsx
W arszaw a, M arszałkowska Nr. 98,

horyzoncie wy&trczymę
BLOK NIEZALEŻNYCH SOCJALISTÓW.
Warszawa. (Teł. wł.). (G) Partja niezależ

nych socja list ów  w  Polsce wystawiła swoich kan
dydatów w  i4 okręgach, blokując się z żydowską 
„Yerchiigtp1' partją socja!., z niemieckimi soc. de
mokratami w  Polsce ł niezależną partją socjali
styczną na G- Śląska.

MACHINACJE W YBORCZE CH. J. N.
Warszawa. (Tel. wł.). (G) W  środę 20. bm- 

od'będz:e  się w  W arszawie zjazd Ch. J. N. (zwa-

fejsp efeanoiaiczaji
Lwów, 18. wcztśaia.

Giełd a.
-f- Giełda pieniężna. Akcie przem ysłowe na 

ogół silnie zw yżkow e- Wielkie obroty w  Chodo
rowskich, które zyskały 400 punktów i notowały 
£100. Pezety droższe o 125, zakończyły kursem 
1325. Na targu walut haussa. Dolary notowały 
770*). Berlin zakończył krrrseim 5-15. Zurych droż

szy o 115 punktów, początkowo 1425, pod koniec. 
1445. Jedynie W iedeń stosunkowo słaby ,z 10.50 
obniżył się na 10.25. Tendencja w  akcjach i wa
lutach wybitnie zwyżkowa. Usposobienie silne.

Giełda zbożow a. Giełda bardzo licznie od
wiedzana. Transakcje w  pszenicy (z 5 proc. do
mieszka) po 27.000. Silny popyt za doborową 
pszenicą prawie bez podalży. Transakcje w  żj-cie 
po 17200 przy dostatecznej podaży. Za siano 
słodkie loco Lw ów  płacono na giełdzie 6500. P o
pyt za owsem i jęczmieniem doborowym  przy 
niedostatecznej podaży, płacą za owies 19600, za

jęczmień 19500. Tendecja utrzymana, usposobie
nie ożywione. Następne zebranie giełdy zbożo
wej dnia 20. bm- w  sali giełdy o goclz. 5. pnpoł.

+  Giełda warszawska. (Tel. w l ) .  (O) Dewizy 
zagraniczne wstąpiły znowu w  fazę zwyżki.. D o
lar doszedł do 7675, funt aug. do 34.000, a frank 
fr. do 600 mk. Marka niemiecka utrzymała się ria 
poziomie około 5’00. W  zakresie akcji początkowo 
mocna tendencja w końcu giełdy nie dała się u- 
trzymać. Obroty jednak b y ły  dość ożywione. Pa
piery publiczne w  małym ruchu. Miljonówifa ob- 
mżyła się na 1550.

Kursa giełdy iwows .iej.
Ż =  żądają, T  =  transakcje. Zresztą: płacą.

A) Akc. Bank. 18
wrześn. B) Akc. przem. 18

wrześn.

Akc. Związk. . 700 Gifota ex . . 1300
Dyskont Lw. . 1300 Górka . . . . 8000
Handl. Pozn. . 3200 Oiitos . . . . T  8200
Hi pot. akc. . . 800 Parowozy . . T  1300
Hipot. z-emel 4-0 Patria . . . . &600
Małopolski . 750 Pezet . . . . T  1325
Powszechny . 375 Pocisk . . . . 82 >
Przemysłowy 600 Pol. Giob . . 650
Ziemski kred. 600 Pol. Nafta . . T  1900

Pol. Iow . Bad. 2500
B) Akc, przem. Pot Tow. H. 800
Brow. Lwów. 18000 K kszawa . . 6050
Chodorów . . T  5100 Siersza ei. . . 1250
Karnalit . . . •2125 Gór. Siersza . 8100
Cmleló /  . T 3000 Tepege . . . 6700
i 0.*:land 2 S. — 7. eieniewski . 59'd
G:d;,'ia . . . 7j) '-00 1 Ż-gMip p >1. . ' ' 3 ."

Kursa waiut 
Kurjer Lwo
wski ?tr. 214

Lwów — dnia 18 września 1922 Warszawa  
dnia 18 wrześn.

Zurvch 
dr<a 18 IX.

Beri u 
dnia 18 IX.

"
Wiedeń 

dnia 18 IX.

Gotówka Dewiz” D e w z y

100 Mk. poi. - 100— — 100— — 100- 0.08— 0 08
t

2 !.ro 1105
1 funt ang. 32500 -335 00 32000— 34000 33000 - 34150 23.69 6 50.00 331200
100 frs franc. 55000 -  58000 66500 -  59500 5750 -I — 590J0 4C.40 11': 09.00 564400
100 fr. szwaj. 110000 -150000 140UOO — 1 0 100 140030— 1 <18600 53.19 27600.00 1 9850
100 fre belg. 55000 5S000 525 iO-5H5 0 54500 16500 38.19 10600.00 534400
PJ0 K czesk. J 2 0 0 0 -24000 32500 -  34300 24000 - 2 4  00 17 49 703,00 2447C0
100 K węg. 300 -3 5 0 325— 3 5 ----- — .21 36.64 3045
100 K austi: 0 -1 2 9 12 1 0 0 3 -1 2  00 -•«*/< £07 ioa —
100 M niem. 475 535 475— 5 25 4 .5 -5 0 0 0.35 1 0 0 - 5110
1 Dolar am. 7500—7700 7503 -  7700 7 ^ 5 0 -767 5 137.00 1475.00 75850
100 Lir wł. 8 >00 -3 :00 0 28GOO -  31000 31 >00— 31300 22.35 6200.00 31210
100 Le: rum. 4400 -  4800 4 W  - 4 9  .0 ------ 3.15 228.20 4590.)
■00 gnid ho!. 285000 -275000 270000 -  280000 206 70 5 : 200.00 2897500
100 K norw. P 45000— 50 )00 P 46000— 11000 88.60 5921.00 1243500
100 K dnńs. 83000— 8 >000 P 80000— 8 jOOO 113.00 78*18,00 1583500
100 K szw. P 70000— 72500 P 70000— 75000 140.50 9387.50 1978009

Uv. a u A: „r" .•z.iacża kurT' płb.ń/.edHie. esiat n ■ .K.Ujw.uie
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ijjjjj Pospolicie bjcnyl. na któryfei ma b yć ostatecz. 
■* BWaio uo Ssta wyborcza okręgach oraz lista 

jfcfefw w ta. W  związJni z tom dowiadujemy się, 
' *  poseł St. Grabski nic fędbac kandydować i ma 
.'Skater, j*tk to jjpż. donosiliśmy swego cza.su, p-o- 
'^Ó cić do pjoi&sury. :*>v.’Ladn-jcmy się rówmeż, 
,*P między Ch. J. N. ii,,K or jerem' W ajszawskim " 
z°stil zawarty pakt, mocą którsgo -wydawnictwo 
9- Lfiwenthalowej będzie popierało w  czasie w y - 
“GFÓw endecję, a w zairniaji za to Ch. J. N. gw a- 
btotyje p. WłjRsjbsiciemu wejście do Sejmu, a p.

Kosko-wslJemu do Senatu.

KANDYDATÓW „WYZWOLENIA".^
, .. a7- (PAT). Wezorad ocSby? się tu zjazd 

•testowy PSL. „W yzw oleńie“ i PSL. lewica w 
®prswu5 poroaiwnasnia co  do w yborów  na terenie 
l&TęgM w yborczego Kraków, Miechów, Olkusz, 
Oświęcim Poc&órze i Chrzanów. Zjazd uchwalił 
tk t̂P.w^ć na iiJcręg w yborczy Nr. 42 wspólną listę 
^yborezą Uchwalono następnie, że na pUrw- 
sźem miejscu tej listy umieszczony będzie z ra ■ 
Wlenia’ ,AVvzy pienia‘ ‘ p. Tabor, zaś z ramienia 
^Sl. lewica red. „Chłopskiego Sztandaru** .Tózef 
Sfifcjęa na dru*gie<m miejscu. Pełnomocnikami w 
^regow pj 1 offrdsji w yborczej wybrano W  łady 
%\ya Sieńke z Prądinilka Czerwonego . i Stani- 
$3wn Szczepańskiego z Krakowa- W ybrano też 
ty$Pólny okręgowy komitet w yborczy.

 Gu—

Wiadomości telegraficzne.
Uroczyste poświęcenie estońskiego parła- 

łfl&ntu w Rewiu octbyio się dnia 12- bm., którego 
‘Udowa rozpoczęła się jeszcze w  r. 1917. (PAT).

Podwyższenie taryfy kolejowej w  Niemczech. 
%Plin. Ministerstwo koleji żelaznych w d a ło  roz- 
prząrizetiie w  przedmiocie podwyższenia taryfy 
gw arow ej od 1 października br. o  100%, zaś ta- 
W y  osobowej z dniem 1. listopada również o 

(rAT.).
Zjazd socialistów w  Norymberdzfe. W  „Vor- 

i „Freiheit" ukazało się zapro- 
^enie dla zarządów partii socjalistów więk- 

-nif zav isjycji n a . wspólny pan łyjuy
*1 ban,, w  Norymberdze- (A W.).

Ostatnie oddziały japońskie opuściły półnoend 
Wtttżurję. (PAT.).

Nadesłane.

BEM „H“ i TOfciiK
u su w a j;  n a ty c h m ia s t  tii«gi i

APTFKt i w i i  0HS1UERJA 
tr, B i ; ;1 s m K m .  m «, m i  m h i .

2a p i s k i .
hlky,a^ : na tkajiłnach" Wskazówki
Ł ^tyczne, opracowane przez Mariana Wisza. 
W  w 1922. Nakładem M. Muzeum przemysło- 
' 1 * . str. 4Ą.

IjK .^^zim ilre Kutmatycki: „Roczny kalendarz 
" t f ' („Biblioteka rybacka1* pod redakcją

Włodzimierza Kulmatyekiego). Nr. 5. Poznań 
'92g. — Broszu-ru mniejsza zat«A)leże choć w  czę-Ń 
ści brakowi ocfcowiecmteń po-drętcznikó-w w  naszej;] 
literaturze fachowo-ryinckiei, starając się być 
.S^pzprym przyjacielem i doradcą rybaków' p o l
skich, pewnego rodzaju „vademecutn‘‘, przypewni- 
nającem o pracach, które powinny i muszą być 
przedsięwzięte w danymi miesiącu, by- całość .ąjyfJ 
bołóstwa nie postała na szwank narażoną. Dlatego 
to broszurę tę nazwano „kalendarzykiem11.

KRONIK A 'SPORTOW A.
Kraków—Lw ów  4 :l(2 :0). Niedzielne zawody 

football rnve przyniosły zw ycięstw o drużynie 
krakowskiej. Rzutów z rogu było 7:2 dla Lwowa.

Cracovia—Maccabi 1 : 0. Kraków'. Dzisiejsze 
zaw ody piłki nożnei między Craooyia a Maccąbi 
zakończyły się ryn ik iem  ! ; 0 (1 • 0) na korzyść 
Cracovii.

'Kraków Olsza contrą Wisła kombinowarta 
1 : 0 na korzyść Olszy. (PAT.)

Zaw ody w Austrii, Wiedeń. Zaw ody piłki 
noiżnci. Amatorzy przeciw Sport-Kkib 3 . 1. Ra
py* przeciw Zmienną 8 : 0 (1 : 0). (PAT.)

W  Czechach. Praga. • S-parta przeciw Union 
Żiszkow 3 : i. S.loveinia przeciw Sparta Kładno 
i : 0- yiętoria-Ziszkow przeciw Meteor-Vinołira- 
cly 3 : 0. (PAT.)

Na W ęgrzech. Budapeszt. N. P. K. przeciw 
M. A. O- 4 : 0. W aząs przeciw Ziiglo 1 : 1 .  (PAT.)

i i
D e w a j t i s * *

Naturalna wooa stołowąplernyszorzędnej jakość! 
U la G.es. abkr). W ysyła i dostarcza Z z n ą d  
źródła „Pewajtis^ w Pącykowie jo d  Stan.słą- 
wflwem. G łów ny skład: KAROL KRUPIŃSKI, 

L n ów  A k 3 dem i >ik z 4. 1 9 4 0

O G Ł O S Z E N IA .

llJiJf S“S M  Slip’ r P*^*IoTJ»e, «tgy*f®j
«>asy w s c h o d n io  -  t r y -  

* g j a f e i t  j ,  c z e r u i g  n o  -  k r a p i e  j t s i j n o
i a

Oryginalne i . y t o  „ I *  JFś Jf M . U  
Oryginalna jy ^ e sH le j®  osika irube‘go
t. « r .  Dickkoptwpizęn nr. 310, w c*as dojrzewa
jąca i nie wylegująca, w : workafu kuuujęcego
ma do sprzedania: B p. J a r » 9  m>»
k a w ice , p o c z ta  O a lla ę e o n ic e  G. 
s i s e j u  k o t s j .  P ^ ^ c t a n a  q g ! ą « k  C i e s z y ń s k i

Czas zamawiać
bo zaoas niezbyt wielki

&  s m u ż e n i a .

Różą rogp?ą na głóg Maljuy re
montujące. Maliny japońsk e p o 
marańcz! wy owoc Rodzenki ogro
mne. Benm Krzewy ozdobne^ Bzy. 
Ppire. Denzie. Kwuafy zimotrwąłe. 
szparagi dwuletnie. Truskawki-.^

Poziom ki miesieczne —  jei 
sądzić cząfi. -i-

?cze

Ceny n!ske. — Cenniki na ż^ a n ie
O g r ó d  M a t c z y n s k i e j  K o ł o m y j a .  

D w o r e k  M a t c z y n .  2253

Z R S T Ę P S T H f l

p o s z u k u j e
anerp̂ ẑ iy młody człowiek
prowadzący od kilku lat i n t e r e s  
jb ra rn iL y  p e r f u H i e r y j n o - k n H n i e -  
t j c a a i e f  i  g a l a n t e r y j n e j .  Firma 
solidna dobrze wprowadzona w Kró
lestwie i na Kresach. Na życzenie 

najlepsze, referencje. Oferty sub

„ i n t e n z y w n a  p r a c a 4'

proszę skierować do

Biura Ogłosi A. Oibiański
Warszawa, Karmelicka 5.

Nauka i wychowanie
djjg c=jułeni.p[aEg»ei ma u y 
®  bu ;s . r ó w n y  i dwuletni.  
W p i t y  przĘdlużune do  J. p  - 
ź i i i f r n i k a .  Z a rz ą d  Z a : h a r j e -  
i-ii-za 3 2271

S^oMCSfł^ipiOtf-atóSS s|ka'a 
1 '-A fyry p ąpy i cytr^ |3V 
0  3 KEK, przyjmuje wpisy 
.myóennie, R o fflau w M l"
urna 83. 2270,

Kupno i sprziodŁż

M w ą m y  m s o H
w Ftznfńsk m i ‘ca Pji. o Z'i d b 
ryc r bieli u jj i- ów zjfmslc ch 
(•"sputlaiatw, i.fcryk lottak w 
C sie ri, fądfiw, P»
tiahdlow ch, 111 i air.ien-.c po- 
łO d *  na S i zpiląt ,*•<. RTUNA“ , 

Torup. Szefi.ka 32. Telef 233.
2!!69

Posady « pracę.

t łu c h u t j t k a  poiitt-ć.'jniki 
ppszuiruje pomady n i|- 

czyci'1 i domowej z za reau 
szkół giniitiaz*taych z frap- 
tushirn i Muzyką na prowin- 
c,i lut) na Wf-'. Zgłuszepi 
pisemne: Olsa Gyatiajówn
Lwów, Wulecku 4, ,Riura'.

23bó

Różne.
i K r t u j  S m u t n y , troiciui 

W l fortepianów, Lidrnielow- 
slriego B, przyjmuje strojen s 
i r para ej e 22.B0

T ą j ^ n i e a  ptnM««d*‘s- 
*  tzła u» ży e>w . Kto
bce osiągi ąó c 1 uptągpiony 

w jakuajkrólszyni ezasie, 
iech przeczyta tsiął^ą po

wyższą, , Za poprzedniem na
desłaniem nCO mb. lub zą 
ząiiczbą 590 mk.. wysyła 
„N vtt3S“ Poznań, pr. It.tai- 
Ci ftp -18 lłuo

■W ąn titro iieok icb  ta> 
^  n io  d o  s p p z c d s -
•iJa rridjąljti, gospodarstwa, 
for^aiki, młyny, fzłiry^i, ka
mień ce, Willo, ml reaa prze
mysłowe, w i ozn ósbiem i 
ną fomorzu, posada stale 
wwe l k i m wyborze. Bura 
pośrsi’»  < ?e „Gleba*4, Opieki.o 
-ooba '13. T,-'. 289. 2263

P o  s p ’ z< d a n  a  .ago- 
spcdarowaity majątek’ 

Prudziszcze pod Vilneni 12,- 
od przystanku kolejowegpi 
Reisteiowo 8 kilom Obszar 
1:60 morg., 15 włók jest to ’ 
samo centrum dużego byłego 
majątku, siaiodawr.a dwoi
sta sadyba. Z omia dobra, 
buraczana, pszenna- i żytnia, 
tą lasy, łąki dwukośne, dwie 
rz. czki r y b u M i e j s c o w o ś ć  
wyjątkowo fadua, wymarzo
na. Zabudowania drewniane 
w dobrym lanie oszacowane 
aiyte j 100 tpiljor 4n mare . 
Urodzaj, tegoroczny inweo- 
grz żywy i martwy tszaco- 

■wany ',vyiej 30 miijonó .v. 
Ze wzŁsću na dobrą gleba 
i blifjcie [Ołożenie, ceni są  
Bardzo tanio, kclo 150 mi- 
ijonów rnaieŁ. ZieT.ia prawie 
darmo. Adres włatcicieLąj 
iA il r to, sk rzy  i>a p a c j t i r - u

U l. u a j ,
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O y r e k o j a  k a . c id  rji sądu 
ul. B atorego  1, zakupi 

Imasz n ;  d b  pisania, Ui;ł.c 
! « a  l r o w i u c ł ' .  2 2 8 2

r o p i e p i .  n  m a a c i i i u - y ,  
krótki kipfżowy zagr.-j ni

z in y  prawie (nu wy, okazy i n e 
'sprzedam Łyczakowska 57. J. 
ipiętro cuieyrąy Bazylewicz.

: :2  i-

E S i e e z k o n i a

M a flz u k u ie  poKoju z mt- 
blami lub 3j . z  od 20.

w r:«i"ia  1922. Zgłoszenia do 
‘adołtfnis racji Kuriera lwów. 
pod Vł’eclwik“. 2210

M®, K&lęiaszM TL
przyjmuje przesyłki do w ysyłania

awśoiiam i (fpwietrźem)

2 2  1

d o  Wiednia, Pra^i> 
Str ssburgu ,  ; P a ry ża  
i ud iels  wsz Ifcich .n- 
— —  fo r m a : ; ! .  — - -

r

Dnia 28. października 1922 r., 
o godzinie 10-tej rano odbędzie się 
w Okręgowej Dyrekcji Odbudowy 
we Lwowie, ul. Batorego 34, pu

bliczna ustna licytacyjna
spi*zedai tartaku z prayna-
Itżiiośrianii w Krasiczynie.
Cena wywołania wynosi 9,415090 

marek polskich.
Warunki licytacyjne, operat opisan'a i oszacowa ia, 

cra.z inne akta odnoszące się do tej sprzedaży można 
przeglądnąć w  referacie drzewnym Dyrekcji, a nadto wa
runki licyiacyjne w Powiatowem Biurze Odbudowy 
w Przemyślu.

Dyrektor: Inż. WELCZER, mp.

JARZĘBINĘ - DERENIE, TARNINĘ
k^żdn ilość kopnje i prosi o «ft'rlę

fabryka liberów K0SECWGH, tff [m \ l

‘ 2 Ł . ś i l ó .

O G Ł O S Z E N IE .
G m in a  f io z fó w  w powiecie p sJ it. K a m i o n k a  słrum. od
dalona od stacji kolejowej Krasne-Busk około 12 kim. zaś od 

urzędu pocztowego w Mibtynie nowym o 2 kim.
sprzeda w drodze publicznej licytacji część 

lasu gminnego
na której znajduje się do wyręba:

około (833 t>z uli dębów
u 4697 »I Lii h
■i (800 II osik
ii 33*1 II grabów
,i 328 II brzóz

307 II torz > stów
2 0 0 •1 lip

ii 60 • I czereśn i
Licytae;a odbędzie się w Wydziale powiatowym w Kamionce s!rux- 

w  d n iu  2 5 . w z e ó n i a  O .  o godzinie 12 w południe.
C :n a  wywołana 40 (cUordzieżcie milionów) Mki .
Wadjum 10*/, ceny wywołania.
Bliższych wiadomości ndzieli Wydział R idy  powiatowej w Kamionce 

slrurn. w .odz.naeft urzędowych.
Z Wydziału R-.dy powiatowej.
W Kroi on: e  str. 16. wrześna 1S22.

226t> Komb arz rzgdcwy wz.
4 d a m  B o t ) e « z  r .

Oddział Lwowski Blacharska II.
ubezpiecza budynki, fabryki, towary, 
ruchomości, inwentarz żywy i martwy 

ziemiopłody.

Solidne i szeroko rozw inięto stosunki reasekura- 
cyjne w Polsce i zagranicą

Portfel Instytucji posiada pajwiękfz i i lo ś ć
Ubezpieczeń, co daje pewną gwarancję, szybkiej w y
płaty odszkodowań pogorzelowych.

W dziale przymusowym, pobór składki przekro
czył w roku bieżącym 3 miijardy Mkp.

Szeroko rozwinięta sieć taksatorów w csłej 
Malopolsce Wschorin e .

Najniższe t a r y fy , ponieważ Instytucja z tytuln
swego charakteru społec nego nie należy do syndykatu
Towarzystw prywatnych. 2ó2S

■-VrW>Wf^-4-A

5 3  jHsm ę

:szcxędności na prądzie na 
każdej godzinie palenia.

Sprzedaż wszędzie.

±Ju, t js n o w eOŁcasy 1 selówdl ^

B E R S O N   ̂ 5
, it-wałe 1 zacKowoTC, elegancje |

weszepo oLuwist a  I

Z Drukarni Polskiej poci zarządem Z j giituuts Kielbusiewicza we Lw owie, ul. Ciwr^żezym y  31. Redaktor odpowiedzialny: Tadeusz Stroin^;


